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>>I r a n e ja  n ie m oże czekać*

Odrzucenie projektu Bferea
W  ^ i r z e d e a ^ i u  n o w e g o  p r z e s i l e n i a

PARYŻ. 24. 3. Sytuacja we- światu —  ośw iadczył sen. Camil- Bluma, gdyż rząd nie postaw ił w

Ł c « y  r z ą d u  T u b e l i s a  p r z e s ą d z o n e

Hs. Mironas premierem
Litwa w chw ili ważkich decyzji

w nętrzno-polityczna uległa znów 
w czwartek w ieczorem  tak po­
ważnemu zaostrzeniu, iż w ko­
łach parlam entarnych poczęto u- 
ważać kryzys rządow y za n ie­
unikniony.

Senat na plenarnym posiedze­
niu poważną większością, bo 190 
głosam i przeciw  88 odrzucił p ro­
jekty finansow e rządu, które pod­
ją ł jako w łasny projekt senator 
socja listyczny Betull.

Jak wiadomo, kom isja finan so­
wa senatu dokonała zasadniczej 
zmiany w projektach rządowych, 
przedstaw iając senatow i sw oje 
własne propozycje, w myśl któ­
rych rz^d dostawał upoważnie­
nie do zaciągania kredytu w Ban­
ku F rancji tylko do w ysokości 5 
m iliardów  franków, gdy projekty 
finansow e rządu przewidywały, 
i i  łączn ie z subsydium dla kasy 
obrony narodow ej rząd będzie 
m ógł zaciągnąć kredyt w wysoko­
ści 9 m iliardów  franków.

Dyskusja była w łaściw ie potę­
pieniem  ca łe j polityki gospodar ■ 
eaej i  finansow ej frontu ludow e­
go i wezwaniem pod adresem pre­
miera Bluma, aby ustąpił m ie j­
sca ponadpartyjnem u rządow i o- 
ealenia publicznego.

F rancja  nie powinna dawać

Feerrand —  obrazu wewnętrz­
nego skłócenia w mom encie, gdy 
w E uropie słychać szczęk broni. 
„F ra n cja  —  panowie —  nie może 
dłużej czekać”  —  ośw iadczył sen. 
Abel Gardey.

D ługie przem ówienie prem iera 
Bluma, który starał się uzasad­
nić projekty finansow e rządu, 
spotkały się z zimnym przyję­
ciem senatu.

Niepowodzenie, jakie ‘ odniósł 
prem ier Blum w senacie, wywo­
łało wrażenie kryzysowe, tym 
bardziej, że na dzień ju trzejszy 
zostało zwołane posiedzenia rady 
:ninistrów. Sytuacja w  tej chwili 
znajduje się w rękach premiera

senacie łącznie z przedstaw iony­
mi projektam i finansow ym i kwe­
stii zaufania, tak, że premier 
Blum może w yciągnąć konse­
kw encje i podać się do dym isji, 
lub też zaakceptować kontrpropo­
zycje senatu.

Piątkowe posiedzenie rady m i­
n istrów  w inno w ięc przynieść w y 
jaśnienie sytucji rządow ej. W  ka­
żdym razie należy zaznaczyć, iż 
ponowna fala strajków, która u- 
w idoczniła się w dniu dzisiejszym  
zarówno w paryskim okręgu prze­
mysłowym, jak i północnym  okrę­
gu przem ysłowym  Lille wpłynęła 
również na zaostrzenie się sytua­
c ji  politycznej.

R Y G A  24, 3 Donoszą z K ow na:
Sytuacja w  związku z przesi­

leniem gabinetow ym  na Litw ie 
staje się coraz bardziej naprężo­
na. Czwartek b y ł —  jak się zda­
je  dniem decydującym , który 
przesądził losy gabinetu Tube­
lisa.

Ks. Mironas premierem
W ieczorem  odbyło się nadzw y­

czajne posiedzenie rady m ini­
strów. na którym  pod w pływ em  
wydarzeń w kraju  zapadła osta­
teczna decyzja podania się do 
dym isji rządu premiera T ube­
lisa.

O ficjalnego kom unikatu jesz­

cze nie wydano. W edług krążą­
cych pogłosek, prezydent Sm e- 
topa, który w obec stanowiska 
partii opozycyjnych  a także or­
ganizacji b. w ojskow ych  przyjął 
dym isję prem iera Tubelisa, Two­
rzenie now ego rządu pow ierzył 
generalnem u kapelanow i wojsk 
litew skich księdzu M ironasowi.

Owa memoriały
Ostateczną dęcyzję w  sprawie 

dym isji gabinetu Tubelisa p o ­
przedziło m em orandum  b. prezy­
dentów i b. prem ierów  Litwy, 
stwierdzające, że obecna sytu­
acja w ym aga radykalnych zmian 
w  ż.yciu wew nętrznym  państwa

W y t y c z n e  p o l i t y k i  A n g l i i

C h a m h crliiin  o  w o ln ie  l p o h o f i
A nglia  chce p ośred n iczyć m iedzy Rzeszą a Czechosłowacja^

LONDYN, 24. 2. W  czwartek po 
południu premier Chamberlain, po 
witany przez Izbę oklaskami wy-

W o b e c  z w y c i ę s t w  p o w s t a ń c ó w

„Łowcy ludzi” pracują
ze zdwojoną, energią

S A L A M A N K A ,  24. 3. K o m u n i ­

k a t  g łó w n e g o  d o w ó d z tw a  d o n o s i :  
W o j s k a  p o w s ta ń c z e  p o s u w a ją  s ię  
n a p rz ó d  n a  f r o n c ie  H u e s c a ,  n ie  

z w a ż a ją c  n a  złe w a r u n k i  a tm o s fe ­
ry c z n e  o r a z  o p ó r  o k a z y w a n y  

p rz e z  n ie p r z y ja c ie la .  K o lu m n y  
gen. F r a n c o  z a ję ły  s z c z y t y  m a sy -  

yvu S a n  G r e g o r io  w  p o b liż u  T a r -  

d ien te . N a  o d c in k u  p o łu d n io w y m ,  
p r z y le g a j ą c y m  do r z e k i E b ro ,  

w o j s k a  p r z e k r o c z y ły  w  k i lk u  m ie j 
s c a c h  rz e k ę  E b r o  i . z a j ę ły  n a  p rz e ­

c iw le g ły m  b r z e g u  p a s  g łę b o k o ś c i  
10 km., p r z e r y w a j ą c  f r o n t  n ie ­
p r z y ja c ie l s k i.

J e d n o c z e śn ie  w o j s k a  p o w s t a ń ­

cze z a ję ły  s k r z y ż o w a n ie  d r ó g  
G e r s a  i w k r o c z y ły  n a  d ro gę , łą ­

c z ą c ą  G e r s a  z g łó w n ą  szosuj p a ń ­
s tw o w ą ,  p ro :v a d z ą c ą  z S a r a g o s s j  
do L e n d a .

B I L B A O ,  24. 3. W i e l k i e 's u k -  
c e sy  w o j s k  p o w s ta ń c z y c h  w y w o ­
ła ł y  p o p ło c h  tfśróc l p r z e w ó d c ó w  
le w ic o w y c h  j y  B a rc e lo n ie .  W  

S to lic y  K a t a l o n i i  w y d a n o  z a r z ą ­

dzenia, pow ołu jące pod broń  nie 
tylko m ężczyzn, lecz i kobiety. 
Oczekiwane są przy tym  w krót­
ce najdalej idące zarządzenia. 
Jak mówią, specjalne dyrektyw y 
wydano do t. zw. „łow ców  lu ­
dzi” , zajm ujących się na terfeme 
zagranicznym  rekrutacją ochot­
ników.

głosił txposa o polityce zagranicz­
nej Anglii.

fosiadam y pewne żywotne in- 
teies”  oświadczył Chamberlain, w 
obronie których staniemy do wał­
ki, jak np. obrona terytorium bry­
tyjskiego i nasz? :h  linii komuni­
kacyjnych, bez których nie może 
my istnieć. Są również inne po­
wody, dla których gotowi jesteś­
my wałczyć jeżeli będziemy zmu­
szeni wybierać pomiędzy walką a 
wyrzeczeniem się naszjch idea­
łów, naszej wolności, naszego pra­
wa do życia —  wszystkiego 
zgodne z naszą Uadycją 
charakterem. ? “■

Liga Narodów zawiodła
Długi czas większość Angiijiów 

wierzyła, ,ie  w Lidi.e Narodów zna­
leźliśmy narzędzie wymuszania i u- 
trzymania pokoju. Moja dawna wiara 
w L igę  N a  indów , jako v narzędzie 
utrzymania pokoju /ostałą fłęSbko 

wstrząśnięta. JS te jest to

go. c o je s t  
i iW uym

nikiem ostatnich wypadków: fakt, że ehosfowacji. M ii Eden użył celowo 
zasada zbiorowego bezpieczeństwa* s?owa „m oże być użyta”  ponieważ w 
zawiodła w r. 1936 nie oznacza, że takim wypadku nie ma automatycy.
powinniśmy się- wyrzec *dei L'gl Na­
rodów. Nie mniej zdrowy rozsądek 
nakazuje przyznać, że staraliśmy się 
włożyć na Ligę Narodów zbyt wielki 
ciężar. Nie straciłem jednak nadziei, 
że Liga Narodów stawie się skutecz 
nym narzędziem utrzymania pokoju. 
Dzisiaj jednak nie jest nim.

Powstała kwestia zobowiązań, wy­
nikających z paktu Ligi Narodów.

Premier powołał sic na oświadcze­
nie b, min. Ędena, — jako wiążące, 
A- że Jłbrójńą jwega Anglii jnoze 
byt pżytą dla, udzielenia pomocy o- 
fterzĆ agresji ^„.wypadku, w którym 
Anglia uzna t< za wskazane zgodnie 
z postanowieniami paktu Ligi.

Sprawa pomocy 
w: dia Czechosłowacji

— *faki wypadek — oświadczył
premie1:- —  mógłby np. dotyczyć Cże-

S e n a t  u c h w a l i ł  u s t a w ę

O ustrolu
wbrew sprzeciw om  żydow skim

Na pierw szym  punkcie p o - j tów  73% , przeciętnie udział ży-
rządku dziennego czw artkow ego j cłow w  adwokaturze w ynosi 53% .

: posiedzenia Senatu by l projekt
I ustawy o utsro.ju adwokatury.

W y b i ł  s z y b y
u p r o k u r a t o r a

by destać się za kraty
TARNÓW, 24. 3. Do jednego z 

prokurateruw zgłosił się skazany na 
karę kilkomiesięcznego więzienia 
z zawieszeni1 -m narkoman, Anton 
Skóra, z prośbą o aresztowanie go. 
Skóra uzasadnił prośbę tym, że nie 
potrafi na wolności zwalczyć swego 
nałogu.

Gdy ze względów formalnych od­
mówiono prośbie, Skóra wybił w kan­
celarii wszystkie szyby, co ostatecz­
nie zaprowadziło go za kratki.

Onegdaj narkoman zmarł w wię­
zieniu, przv czym przed śmiercią 
wyraził życzenie, by z jego pieniędzy, 
złożonych w depozycie więziennym, 
zapłacono za wstawienie wybitych 
szyb.

Kom isja prawnicza Senatu do 
ostatniej chw ili debatowała nad 
tyrn projektem  tak, że om aw ia­
no go dopiero po załatwieniu 
wszystkich innych punktów.

Zafydzerrie adwokatury
Sprawozdawca sen. Jeszke za­

znaczył, że ustawa um ożliw i ad­
wokaturze polskiej w yjście z d o - ; wa przew iduje jako przejściow y,
tychczasowej anorm alnej sytu- Sen. Jeszke apeluje do adw oka-

W śród aplikantów stosunki w y ­
glądają jeszcze gorzej, gdyż np. 
w e L w ow ie na 1700 aplikantów' 
jest zaledw ie kilkudziesięciu P o­
laków.

Nie należy się - łu d z ić ,  ■ aby 
w prow adzenie now ej ustawy z 
m iejsca uzdrow iło stosunki w 
adwokaturze. Przew idyw ać nale­
ży, iż trzeba będzie na to eonaj- 
mniej 9 lat, który to okres usta-

acji i stworzenie takich w arun­
ków, które b y  zapew niły je j na­
leżyty rozw ój. W  adwokaturze 
naszej rażą olbrzym ie dyspro­
porcje.

Jeżeli w  apelacji poznnuskiej 
jest 690 adwokatuw w  czym  6%  
narodow ości żydow skiej, to już 
w  W ilnie na 330 adw okatów  jest 
24%> żydów', w  Lublinie na 3C0 
adw okatów  28,5%  żydów , w  W ar 
ssawie na 2100 adw okatów  53%  
żydów , w  K rakow ie na 1300 ad­
w okatów  54%  żydów , a w  apela­
cji lw ow skiej na 2500 adw oka-
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tów  polskich a szczególnie do 
m łodego pokolenia aby nie za­
przepaścili tych m ożliwości, ja ­
kie im ustawa daje.

Sen. Jeszke om awia następnie 
popraw ki, które kom isja senac­
ka -wprowadziła do projektu. P o ­
praw ek tych jest 30 do 160 arty­
kułów.

łydzi atakują
W dyskusji żyd sen. T iock en - 

heim zarzucił, że najw ażniejsze 
postanowienia ustawy' zostały 
sform ułowane pod kątem ■widze­
nia odżydzenia adwokatury, a 
przepisy o aplikantach m ają cha 
rakter w ybitnie polityczny.

Jego w yw ody spotkały się z 
m.-icną csdpowi,dzią sen. Petra- 
życkiego.

P. s. Trockcnheim , m ów ił sen. 
Petrażycki, zarzucił projektow i

ustawy o ustroju adwokatury, że 
nie kieruje się on obiektyw iz­
mem, bo zmierza do odżydzeniaiS 
adwokatury.

„Sprawiedliwy* 
stan dzisiejszy

Pragnę zapytać; "czy stan obec­
ny, gdy w  adwokaturze P olacy 
są w  m niejszości, jest spraw ie­
d liw y? Czy spraw iedliw ym  jest, 
że adwokatura polska nie rządzi 
dziś swym  sam orządem ? W  ad­
wokaturze dziś czynnikiem  kie­
rującym  i decydującym  są żydzi.

Im  prędzej żydzi zrozum ieją 
stanowisko, jakie m ają zająć w  
życiu polskim , tym prędzej na­
stąpi załagodzenie i uspokojenie 
w zajem nych stosunków.

Po krótkiej dyskusji w  g łoso­
waniu przyjęto wszystkie popra­
wki zaproponow ane przez kom i­
sję oraz popraw kę zaproponow aną 
przez sen. Roga. Popraw ka ta 
brzmi, że Rada A dw okacka może 
skreślić z listy aplikanta, który 
w  ciągu 2 lat od daty złożenia 
egzaminu adw okackiego nie zo­
stał wpisany na listę adwokatów . 
Sen. R ogow i chodziło o to, aby 
aplikant nie b y ł skreślony auto­
m atycznie na podstaw ia ustawy, 
&le b y  Rada A dw okacka miała 
m ożność rozpatrzenia sprawy

nego zobowiązania podjęcia akcji 
zbrojnej, jdyż zobowiązania automa­
tyczne mogą być podejmowane tylko 
w stosunku da obszaru, w który m 
.dane pańitwo posiada żywotne inte­
resy. Rząd angielski uważa nie za 
związany tym oświadczeniem. Wpra­
wdzie Liga Narodów jest osłabiona, 
ale to nie oznacza, że rząd angielski 
w żadnych okolicznościach nie będzie 
interweniował z tytułu swego człon­
kostwa w Lidze Narodów.

Anglia 1 Francja
Muszę jednak dodać —  ciągnął 

dalej premier —  ze w kwestii po­
koju i w ojny me chodzi wyłącznie 
tylko o zobowiązania prawne. Je­
żeli wojna wybuchnie, wątpliwym 
jest czy udział w n iej ograniczy 
się tyłku du tych, którzy przyjęU 
takie zobowiązania. Zupełnie jest 
niemożliwym przewidzieć, którę 
państwa mogą być uwikłane w 
wojnę, jeżeli ona wybuchnie, k ie  
ubłagany bieg wypadków juoże 
się okazać potężniejszym, nix for­
malne oświadczenia. W Lik im w y ­
padku jest zupełnie mozliwr, że 
poza państwami, będącymi strona­
mi w  danym sporze, inne państwa 
również byłyby natychmiast uwi­
kłane. Dotyczy to przede wszy­
stkim Anglii i Francji, między któ 
rymi istnieje długotrwała przyjaźń 
a których interesy są nii-rozłączne.

Nierealna propozycja 
sowiecka

Premier Chamberlain przeszedł do > 
propozycji sowieckiej odbycia kokife- 
• erteji europejskiej i stw.etdził, że 
Sowiety same ipe wierzą w [ej możti- i 
wość i celowość, szczególnie jeśli I 
chodzi o kwestię czechosłowacki:
W tej kwestii nr.dszedł obecnie naj- j 
odpowiedniejszy czas —  mówi pre­
mier —  by wszystkie środki, jakimi *j 
rozporządza dyplomacja, zostały uży­
te na rzec/ pokoju. Rząd angielski 
przyjmuje do wiadomości i nie lek 
ceważy konkretnych zapewnień da­
nych przez rząd niemiecki.

Z drugiej strony rząd angielski wi­
dzi z zadowoleniem, że rząd czecho- j 
słowacki podejmuje praktyczne kro 
ki w ramach konstytucji czechos-o. 
wackiej, by zapewnie uzasadnione 
po.-tulaty mniejszości niemieckiej.

Hiszpania. — Roz mc wy 
z Rzymem

W sprawie hiszpańskiej premier 
raz jeszcze podkreślił, że rząd angiel­
ski zamierza wy.rwać w polityce nie­
interwencji i murowo potępi? bombar ■ 
dowame ludności cywilnej w wojnie 
hiszpańskiej.

W kwestii rozmów z Włochami 
premier oświadcza, że rząd o rzyroał 
daleko idące zapewnienia rządu wło­
skiego, między innymi jeśli chodzi o 
Hiszpanię, a świeżo rząd wioski po-1 
nowił .'.apewnienia, że Włochy ale 
mają zadeych terytorialnych, polity­
cznych ^ekonomicznych zamiarów w

i żądająca utworzenia noweg#
rządu.

M em orandum  to rozrzucone zo 
stało rów nież jako ulotks na u - 
lieach Kowna.

Rów nież zarząd związku b.
kom batantów litew skich d o ż y ł 
na ręce prezydenta Sm eiony m e­
morandum, żądając m ianowania 
na stanowisko prem iera ger 
Razstikisa, dow ódcy pierw szej
armii. Prezydent Sm etona miał 
ośw iadczyć na pow yższe m em o­
randum, że sam bierze na siebie 
odpowiedzialność za ostatnie w y 
darzc-nia.

Ludowcy 
i chrz. demokraci 

za porozumieniem 
z Polską

W reszcie takie w czwartek w  
godzinach popołudniow ych  grupa 
polityków ludow ców  i partii 
chrześcijańsko - dem okratycznej, 
złożyła na ręce prezydenta me­
m oriał, w którym szereg b. mini­
strów ?1 w yw odzących się z róż­
nych obozów politycznych, a tak­
że działaczy politycznych, dom a­
ga się od prezydenta’  utworzenia 
rządu koalicyjnego.

M em oriał podkreśla, że porozu­
mienie z Polską mouna byłoby 
zrealizow ać kilkanaście lat temu, 
gdyby nie nieprzejednane w te j 
mierze stanowisko „tautyninków ”  
które doprow adziło do tego £e 19 
marca trzeba było przyjąć ulti­
matum.

Losy rządu przesądzone
Losy rząrlu Tubelisa są prze­

sądzone. W szyscy pragną jego 
ustąpienia: jedni, jak  szowini­
stycznie nastrojona m łodzież ja ­
ko dem onstrację za przyjęcie u l­
timatum polskiego —  inni, jak  
str. chrześc. - dem okratyczne i 
część armii dlatego, że uważają 
Obecny rząd za niezdolny do prze­
prowadzania takiego porozum ie­
nia z Polską, które dałoby Litw ie 
korzyści.

W&zyty radcy 
Kłopotowskiego

W czwartek przed południem  
radca K łopotow ski złożył o fic ja l­
ne w izyty w litewskim MSZ, oma­
w ia jąc sprawy związane z przy­
jęciem  posła polskiego.

■il
) ł B e z r o b o t n y ’ 

o s z u k a ł  s k a r b
na 8f? tysięcy zt.

lirząd  Sk a rb o w y  w  Lodzi prowadzi 
dochodzenie p rze u w k o  żydow i, A b ra - 

| m ów i Kaufm .inow i, zam. w  Lodzi p rzy 
•' ul. W ólczańsk ie j 53. podejrzewając go
0 machinacje i ukryw an ie  dochodów  
na n iekorzyść Skaśbu  Państw a.

Kfiufman, do niedaw na m uzyk  kine- 
!iiatog?a'ficzny naskutek •.'•prowadzenia 
film ów dźw iękow ych staje się bezro- 
botnym. P o m y s ło w y  żyd orry&tępuje 

M o  pracy jako agent biur rum ow ych
1 pracuje n.t w łasny  rachunek —  po­
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